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(Spawn, ugodo WAŁ, | 


zdawało SIE, de m : rządu i rządo- 
Wi, żenowy P903 ł A dkoti ję tOwatiia ugody 
galicyjskiej pójdzie BL ie Do maśle, że 
ani w Galicji! AA kołagi di naszej, “ani 
temmniej w ianye® Loach" nie napotka da 
g y Tak mie: jest. T 1 f 
 przeszkadź* T wowa do Wz... egrafowano 
wprawdzie % + o Wiednia, że Da. Pol 
“przychylnie Sie O YM. planie” wyraził; ale 
„zapewne ten telegram wę Wiedniu skompó- 
“é anaa s CORS] 
Dz. P 2. Pol: jak na Barba- 
|urosS$e) 24%: 0% r 
„gh walit planu, tylko uz 
ugod eń głosach inn 
we Wiećniu nie wiedziano. 
Kok pen się tylko o głosie Czasu, 
przytaczają „Wartsze organa centralizmu już 
ceptem " Š jj mienie Gaz. Nar. nad kon- 
chwał Nea kładania sejmowi naszemu U- 
wahis w komisji konstytucyjnej, z którą. 
mięć stog onstytucji, sejm żaden nie może 
smom. sunków, Te organa też wytykają pi- 
innej 7 tedalnym, że one, jako przed in- 
Cząę, ; zMiernokonstytucyjne* «muszą od 
asu i Gaz. Nar. otrzymywać lekcje o kon- 


nał go za; zwleczenie 
ych pism galicyjskich 


Wspomniał już nasz korespondent wiedeński. 
pni jeszcze uderzył Tagblatt: „Pomysł, za 


Tjum 
sej 


ugodę: Ale skoro sejm bez zmiany ją prźyj 
mie,» to Rada 'w zaden sposób już by jej 


s 


komisji konstytutyjnej:; wtedy Rada państwa 
sacac niechcąc będzie musiała wejść w roko- 
Wania z 
toby z ubliżeniem dla reprezentacji. państwa, 


TET 


| 
Szkoly w, królestwie Polskiem. | 


Pozwólcie mi, szanowni czytelnicy, aże- 
bym choć na chwilę żajął waszą uwagę opi- 
Sem naszego stosunku >- naszego położenia. 

Nie brak materjału, lecz przeciwnie nad-| 
Zwyczajna jego obfitość stawia mnie w PELNA 
ziwie trudnem położeniu: od czego tu za- 
nią Jak tu pisać prawdę, i tylko prawdę, a! 

m ABpisać wam długiej i nudnej jeremiady. 
cie, qSólników zapewne odemnie nie chce-| 
mamy py, Many wszędzie aż nadto, u skoro 
to zacząc” stąpić do szczegółów, do faktów, 
najważniej yba wypada od kwestii dla kraju | 
ae~ Wiecie ©. od kwestji szkół. 
sZKOły Šredp; Pewne, z naszych gazet, że 
tnich. latac} ° tak zwane glnnazja, w usta- 
och í | Qoznały zpacznej i radykalnej 

ZYK mygk: 
tylko jako języjowski jest obowiązujący nie- 
chodzącym do';„WYkładowy, ale dzieciom, 
murów szkolnyc s nie wolno w obrębie 
jężyka: polskiego, "ływać nawet w rozmowie 
stowego wypędzenia „R pod karą natychmia- 
pewno 'zmian w Planie Szkoły, Ale nie znacie 
rozległości programy „uk, nie znacie ani 
Rząd moskiewski w opp SPosobu nauczania. 
dobro tak zwanych podj ne troskliwości o 
uwagę, że plan Wielope Ch, wziąwszy pod 
dotychczasowych, jest juj 
wszemu stanowi nauki, żę ;,, odpowiedni no- 
biedny, żeby w nim można, 2 nasz jest za 
czyciele Polacy nic nie umiej 
przysłał nam (z głębi Moskw, 7 miłościwiej 
pedagogów, którzy według ścisle „A zastęp 
planu. dzieci, nasżt nauczać maj; Zakreślonego 
dalej, że plan Wielopolskiego JĄ Waży wszy 
wnie tem, ze młodzieniec po aapi a "głó- 
wynosił zisobą pewien zapas o czeniu szkół 

: y gólnych wia. 
domościy, tak © nauk Przyrodn YCH wig 


humanitarnych, który mu Pozwalał g korzy- 


jednak wówczas nie“ pó-- 


Później Nowa '| 


czych jaki | tylko jako dodatek do fizyki. 


tego, najlepszy Z. 


Cząć, że naw 


| z mechaniką, 4. z chemii naukę ki A 
| a e ra teriuitologię i ważniejsze związki 


ścią słuchać. nauk uniwersyteckich na każdym | 


z. czterech wydziałów: zreformował ten plan 
w ten sposób, Ze obecnie po stracie siedmiu 
lat w. szkołach, « młodzieniec, który je; opu- 
Bzczą, bezwarunkowo do słuchania nauk uni- 
Wersytąckich zdolnym nie jeste" oj 
chę. cakic’ jest moje „przekonanie, — ale mi 
któ 


Li 


Ač go wam narzucać, przytoczę fakta, 4 


tyg Nauka trwa dziennie godzin 6, çO Na 
Jlzień wynosi 32 godzin lekcji, bo cztery 
godziny | na tydzień prźeznuczone są na re- 
„Teacje. Z tych 32 godzin zrobiono następu- 
Jący użytek. Od klasy ciej przez wszystkie 
Bozóstałe poświęton» 8 godzin (lt) ną jężyk 
Brecki, '6 na łacinę, 6 na język i literaturę 

DHIAR | BWISPSE WOLUZASÓWE DUGNI INES 


i 


tych wniosek raczcie wyprowadzić sami. | 


| 


aby z reprezentacją krajową targowała się o 
mniejszą lub większą porcję samoistności pro- 
wincjonalnej. Zresztą, przy sposobności sko- 
rzystaliby z tego precedensu „Czesi. Prosta 
(Oga DEESA "W gan mó śe iniae | | 


Zarazem zapowiadał Tagblatt, że już na; 


lerwszęm posiedzeniu komisji Herbst  zain- 
erpeluje gabinet w razie, jeżeli sam gabinet 
sprawy tego planu nie poruszy, „a jeśli Herbst 
nie zainterpeluje, to stanie 20. interpelantów, 
bo „kto nie jest obrany z rozumu. polity 
tznego, musi widzieć, 
kampanii zawiera piepezpieczeństwa ojctopne*. 
le posiedzenie komisji minęło, i nikt nie, 
interpelował „o jak, Tagblatt tłumaczy, dla- 
tego. Że za poźno zaproszono. cały gabinet 
na posiedzenie, i zjawił się „od rządu tylko 
p. Lasser. Jasnem jest tutaj, że frakcja „mło- 


„dych* nie z przychylności. dla ugody wystę- 


puje przeciw płanowi ministerjalnemu, -sale 
wywodząc, że powinna być zachowaną zasa- 
da, iż prawa krajowe mogą być gwałconemi 
przez prawo państwowe, t. j. przez Radę 
PSINA, R. i 
Stara Presse zbija zarzut “pism frakcji 
„młodej*, że przyjęcie elaboratu przez sejm 


galicyjski sprowadziłoby przymusowe położe- * 


nie na głowę Rady państwa, pisząc: „Zarzut 
to błaby, bo licząca 30 członków komisja 
konstytucyjna składa się z przywódzców 
stronnictwa centralistycznego, i uchwały jej 
„należy uważać za uchwały większości. Można 
zresztą pomnożyć liczbę członków ‘komisji, 
aby zdania Izby temssilniej w uchwałach ku- 
misji się odbiły.*. Tymczasem oświadczenih 
pp. Giskry 1 Herbsta, tych głównych |]; 
„przywódzcówń, wskazują, że' przyjęcie €laj- 
boratu przez tę większość jest" ' bardzo ‘wai 
pliwe, a tem wątpliwsze w lzbie panów, gdzi 
Schmerling, Krauss i Lichtenfels ż całym bel 
* dą walczyć zapałem przeciw ugodzie. Gor 
tuje się zresztą na serjo scysja w obozię 
wiernokonstytucyjnym. 5 
ajlepiej ‘może. odbija zapatf wani 
F i pzeditwiystitg, JRE Posteł 
Lloyda w tej sprawie, które się w nim nuł 
mer po numerze pojawiają. Jeden już komuq 
nikat podaliśmy wczoraj. W następnym nu, 
merze Lester. Lloyd zapewnia, że i delegaci 
nasi zaprzyjaźnią się. z tym planem i- i 


pewnia, choć to wcale nie jest pewnem. Al 
zapewnia na to, aby kiedy delegaci się ni 
zaprzyjaźnią, zarzucić im zdradę, jak, to nier 
raz już bezczelnie w podobny sposób Wer) 
nił. A dalej pisze: „Delegatom polskim: spa; 
dnie ciężar.z głowy. Alę więcej jeszcze zat 
ważyć musi w klubie pelskim poznanie, -ż 
wobec nowego planu „akcji rządowej elabo] 


moskiewską, 2 na język polski; wykłađdany 
po moskiewsku*),.. 3 na materiatykę: i' nauką 
przyrodzone, 8 na historję Moskwy, 2 na 4. 
storję powszechną, 2 na religię. 

Weźmy za przykład nauki przyrodzone 
i matematyczne +=o3 godziny na tydzień, tj 
na kwartal, po odtrąceniu świąt in plus go-| 
dzin 30, czyli na rok, ódtrącając ferje ` inj 
plas godzin 100. sl) " 

W klasie średnio bywa uczniów 7U.. | 
Nauczyciel każdego z nich musi przynajmaiej| 
raz na kwartał przesłuchać lekcji, celem za-! 
pisania mu stopnia na cenzurę. -> Jeżeliby 
egzamin trwał tylko 3 minuty — a pytam 
się, co przez 3 minuty można się o umieję- 
tności dziecka przekonać -+ to już na kwar- | 
tał odejdzie nam 210 minut, czyli minimum | 
godzin 4, a więc ma rok (rok szkolny ma 
tylko trzy kwartały) godzin 12. Pytam śię, 
czy przypusżczacie, Że takie minimum ješt 
możliwe? czy prżypuszczatie, żę można sü- 
miennie po 3minutowym egzaminie zapisać | 
chłopcu zły stopień, i wyrwać mu z życia 
rok czasu? Ni:ch się znajdzie teu geniusz, 
co tej sztuki dokona, a my z pokorą pochy- 
limy przed nim czoła. Za naszych czasów 
ticzeń zdawał sprawę nauczyciełówi, z tego 
co umie przynajmniej 3 vazy ba kwartał, a 
nie pamiętamy 'pomimo to Bminutowych egza- 
minów. Czas więc ten in minimum należy 
podwoić, co nam wyda kwartalnie godzin 8, | 
czyli rocznie godzin 24, stracońych dla ma- 
uki. Do wykładu pozostaje więc nauczycielo- 
wi z owych 100 godzin poprzednio obliczo- 
nych wszystkiego godzin 76. 

Zeby jeszcze bardziej rzecz szczegółowo 
przedstawić. 
nauk matematycznych i fizycznych ma w prze- | 


We Lwowie, Wtorek dnia 14, Maja 1872. 
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Żę ministerjalny- plan s 


znalazł jaki y ndall, któryby im podołał. 


Weźmy klasę 5tą. Nauczyciel || skiem stało, 


t i 


rat, przez komisję pod wpływem rządu uto- 
żony, zawiera już całą sumę ustępstw może- 
bnych, i, za taki w.„najwyższej sferze jest 
uważany, bo nikt przecie wątpić. nie może, 
iż w ghwili, kiedy rząd za upowaźnieniem 
cesarskigin przedkła(la. sejmowi galicyjskiemu 
elaborat ugodowy, elaborat musiał otrzymac 
„d.już otrzymał przyzwolenie korony. „A Zå- 
„tem większe, ustępstwa: już są niemożebne, * 

Już nazajutrz: Peater-.Lloyd, znowu W- 
postanowionyną ma. czele komunikacie twier- | 
dzi, że gię delegaci już zaprzyjaźnili, ale nie- 
-chaj nie marzą o, amianąch «w elaboracie. Ofo 
co, pisze pod d,;41. bm.: 

„Jak nam z Wiednia donoszą, nowy 
plan akcji rządowej wprawdzie na razie wpra- 
wił w zły humor delegatów polskich: bo wie 
trzyli w nim jakąś pułapkę; później jednak, 
bliżej go rozebrawszy, przyjaźniej go przyję- 
li. Poznają przecie, że! ta modła postępowa- 
nia ulży im odpowiedzialności, "a gdy “tuli 
ówdzie zaczyna sangwinizm polski sądzić! że 
Rada państwa w końcu przystanie na ewen- 
tualne, przez sejm uchwalone zmiany w ela- 
boracie, to posłowie polscy z pewnością nie 
teraz takiego nie: uczynią, coby zwlekło albo 
utrudniło powzięcie uchwały co do“ elabora- 
tu. Już tylko jednego obawiają się koła pol- 
skie, a to, aby owe ewentualne "przez. sejm 
stawiane zmiany, ząkończenia rokowan nie 
odwlekły albo  weale nie rozbiły. Jeżeli 
te ze struny Galicji okazywane 
chodzą tylko ze stałej * woli doczekania się 
szybkiego zakończenia ugody, to miechaj re- 
prezentanci Galicji w Radzie państwa wska; 
żą w: sejmie swoim na obowiązujący wszechi 
stronnie charakter elaboratu, mn wskazówka 


ta' wystarczy do stłumienia “wszelkiej chęci 
zmian lub naprawek.  Taksamo mało waży 
zarznt polski, że sejm galicyjski“ nie może 
na wiatr uciiwalać, nie będąc pewnym przy- 


zwolenia Rady państwa. Co do tega, muszą 
panowie we Lwowie pamiętać o tem, że ela? 
ibonat jest dziełem komisji konstytucyjnej, 4 
zdteta pełnomocnej reprezentantki większośc 
parlamentarnej, a oraz jest dziełem! frakcji 
polskiej (!!), i że siła obu tych trakcyj *wyi 
starczy do przesadzenia elaboratut* 

Co do ostatniego wywodu Pester Lloyda, 
wskażemy na t0,*eośmy powyżej powiedzieli 
na podobny wywód Starej Pressy. Co do 
innych cynicznych sarkazmów 4 kłamanych 


twierdzeń zapytamy Pester Lloyda: jak 
długo pisma węgierskie będą z tą 
perfidją postępować w sprawacl 


galicyjskich? Nie żądamy: pam œg p Maj 
diarów, ale uczciwości. | 


.M KIA 


Prawo z góry zapobiegło takiemu nadużyciu. 
Nietylko że do każdego przedmiotu są pod-. 
ręczniki”). któtych nauczyciel niewolniczo, 
trzymać się musi, ale w najwyżej zatwier- 
dzonym programie są wyliczone wszystkie 
twierdzenia i porządek, w jakim wyłożone 
być mają. Czy wietie, że porządek twierdzeń 
geometrji jest nieraz tak przemieniony, Że, 
to, na czem się opiera jedno twierdzenie, 
dopiero w przyszłym kwartale ma być wy- 
łożonem? 

Widzicie więc z tego, że wychodzący ze 
szkół o naukach matematycznych ani przy-. 
rodniczych nie może mieć pojęcia. Nauki 
przyrodnicze opisowe kończą się na klasie) 
4tej, a zaczynają od Żgiej, 7! 

O historji powszechnej . czy potrzebuję, 
wam wspominać? Dwie godźiny na tydzień, 
czyli po odtrąceniu Świąt | feryj, 66 na rok, 
z których jeszcze należy odtrącić 24 ua e-i 
gzamin. à więc pozostanie 42 godzin tia rok 
ra. historję powszechną! i polską zarazem! 
r. Czy, potrzebuję wam dodawać, że pod- 
ręcznik do historji jest zbiorem najbrzyd- 


Zaburz 


c] F la 


TT 


enia socjalne w naszym 
kraju. 


Chorobę groźna, Zachodu usiłuje u- 
sudowić się .n nas. Qddawna .przywykliśmy 
odbierać wiadomości z różnych stron *Eu- 


| ropy o krwawych starciach," wywołanych 


obawy“ po- |*ejalny, 


„rzemieślników, naszych >= w: drugie 


przeż”zarobkujących, "spodziewać „się je- 
dnak, : mieliśmy „prawo, iż. do podobnie | 
smutnych wypadków u nas nie przyjdzie,” 
a przynajmniej nie tak prędko. Mało rog- 
winiętj" przemysł nie wdrożył nas bowiem 


dw wyżyskiwanie pracy, a st$sunek robo- 


inika do chlebodawcy był dość jeszcze 
przyjażnym — wieszcle była nadzieja, że 
przemysłowcy nasi czerpiąc naukę z bo- 
leśtych doświadczeń ' Zachodu, zdobędą 
$.odki zaradcze 1 dadzą jm wczesne za- 
„Stosowanie. ,,, R. dka 1 
Nadwerężona równowaga, -StosURkÓW 
ekonomicznych," jaką widzimy ma Zacho- 
dzie, nam nie zagrażała gwałtowuie, dzię- 
ki mało rozwiniętym potrzebom żyjących 
z. ciężkiej pracy rąk.  Pozazdrościli nam 
tego obcy, i oto: obecnie- i wśród, ludnu, 
ci naszej rozwijać się poczyna ruch 'só- 
a 60 gorzej, sprowadził już on 
krwi rozlew, W roku zeszłym powstały i 
zaburzenia; na Górnym Szląsku, obecnie 
to s4m0. ponawia się ua granigj Galicji 
1 Szląska. W':pierwszem miejscu nadub 
Życia urzędników  nierozumiejących pol- 
skiej mowy, ułatwiły agitakogory obcej - 
narodowości możność poruszenia ,patulnych 


znów przemysł «niemiecka» wywyskując 
okropnie pracę nieszczęśiiwych  wyrobni 
ków, dał pole ajentom , mternacjonał 
„la, usadowić swój wpływ. pośród zupełni) 
obcej mrzonkom socjalnymi, ludności .ppli. 
skiej. Jak w jednym tak i drugim wy 
padku widzimy, że Niemcy "tylko sw 
spory przenieśli na grunt polityki i wal, 
czą między gębą, przęlewająę, krowy. ppl 
ską.. Ruchy. socjalne,- ju zupełnie, obca 
naszemu organizmowi (choroba, którą Za; 
szczepić nam chcą sąsiedzi: ‘co więcej, po! 
nióważ posługują się oni ludem poli 
skim, rozżarzają jego namiętności w imid 


„przejść do moralności szkolnej. 


Jest mniemanie Że któ Chce / ujarzmić 
naród, może to uczyhić za pomocą wychowa- 
mia i zepsucia przynajmniej dwu  pbkoleń. 
Nieszćzęsnej patnięci jezuici zdaje się, ŻE po- 
dzielali tę opinię. Ogłupiali om w mitrę sii 
pradziadów haszych -— mądrość zasadzali ha 
szumnych panegirykuch — szczyt cnoty ha 
bezwarunkowem dła nich posłuszeństwie. Ale 
ci nawet sprawcy tylu nasżych cierpień nie 
śmieli się nigdy rzucić na: moralność. Dziś, 
nauczanie spadło pod poziom jezuicki — gle! 
moralność?! Pióro się wzdrtyga “wspomnieć, 
co za zasady: moskiewskie szkoły w dzieci 
nasze wpajają. Serce pęka, na myśl, jak tym] 
biednym dzieciom 6d chwili przejścia: progu 
szkolnego dają do picia ' brudną kałużę że- 
psucia i rozpusty. 

Nie wymazajcie ode mnie, „Żebym, wam 
choć jeden, przykład takiegy, niby przypań- 
kowego odezwania się zwierzchnika w klasie 
powtórzył — przyzwojtość mię pozwoliłaby 
wam powtórzyć tych bezeceństw przy „kobie- 


szych kłamstw. najbezsensowniej , ułożonych? || tach, które profesorowie , moskiewscy mówią 


Czy przypuszczacie możebność nauczenia 
się w ciągu 42 godzin umiejętnego mówienia 
swym własnym językiem, zwłaszcza jeżeli jest 
wykładany w obcym? Z tego krótkiego sta- 


tystycznego rysu przekonacie się łatwo, że || lizmem, Znakomite PAyięściopjgarz woskiew- 


jedyną rzeczą. której się w dzisiejszych szko- | 
łach nauczyć można, jest język grecki i mo- 
skiewski - 

Narzuconiem języka moskiewskiego, nie- 
omni na to, co.się w Galicji i w Poznań- 
myślą nas zmoskwiczyć, alez 


pokolenie, które na Litwie i na Rusi przez 


ciągu tych .76 godzin wyłożyć 1. algebrę, na- ,| lat 30 tylko tak było nauczanem, nie zostało 


ukę o równaniach stopnia 2go i postępy, 2. 
solidometrję, 3. z fizyki barologię całą Wraz 
i nauke o ciałach 


być traktowaną 

Jeżeli jeszcze 
do liczb, to ż owych 76 godzin 
ko przeznaczonych, ` wypadnie 
tylko 25 na jeden przedmiót. „Gdzież jest 
ten, co W 25 godzinach, poprzedzielanych Ca- 
łemi tygodniami od siebie, potrafi. nauczyć 
dziecko tak wadnej części fizyki, jak baroló- 


tlenówe! Chemia zresztą ma 


f 
raz wrócimy 
ua, to wszyst 


gia, a prócz tego mechaniki i chemii? to jest | 


coś więcej jak niepodobnego. 


Ale myślicie może, że trudności do tego i 


się ograniczają? Gdzie tam. A nużby się 


jr I 


*) wp. W pierwszej klasie nauczyciel mó- 
wiąc 0 rodzajach rzeczowników powiada: rodzaju 
męzkiego są zakończone na spółgłoskę twardą 
u. b. „Sja Sabla“ (znaczenie polskie" : „ten pa* 
Fasz, aló go podać dzieciom nie wolno, 


| „dział filologiczny na sekcję 


wynarodowionem i podjęło oręż przeciw ca- 
rowi. , Wprowadzenie znacznej ilości „godzin 
języka greckiego ma na celu ogłupienie, :za- 
biera bowiem uczącemu się czwartą część 
cąłegu czasu, na naukę języka, którego nigdy 
i nigdzie używać nie będzie. Dlatego żphy 
kilkunastu studentów, którzy pójdą na wy- | 
$ A Języków staroży- | 
tnych, miało ułatwione studja, kilkanaście 
tysięcy młodzieży musi przez 7 lat bezceło- 
wo „ślęczeć nad.. „aorisjtami" |**) " 

te pe b Tyle 9 


5) Pamiętam, że w bibliotece mego dziad- 
ka znałajłem książeczkę złożoną z kilkunastu 
kartek Zatytułówaną szumnie: Fizyka, Dzieło to 
wydane Staraniem Societatis Jesu, Zaczydało 


się od tych wyrazów.: „Krótkość tego dzieła tie 
pozwala nam wchodzić w obszerne wiadomości z 
fizyki dla tego też przytączamy wybrańgze. * 
Batókalejddjeka 1 t, d. czy to ńie ta książka słu. 
Żyła za wzór autorowi obecnych podręczników ? 


w gramatyce greckiej. 


ga" Czasy historyczne 


do chłepców i panienek w szkołach, obyznych 
za narzędzie wynaradawianie. 

Większość przybywających do nas Mo- 
skali zarażona jest w wysokim stopniu nihi- 


ski Turgeniew w powieści swojej „Ojcowie! 
idziecji* w:postaci Bazarowa odmalował | 
Żywemi farbami tę. straszną społeczną choro- 
bę. Mimochodem radzę, wam tę powieść prze- 
czytać, jest ona tłómaczona në, wszystkie el- 
ropejskie języki, .a nawet jeźli się „nie Se. 
wychodziła niedawno jako dodatek przy je: | 
dnem z pism tygodniowych warszawskich. | 
( Tygodnik, ilustrowany, p. r.) 


Panowie żwierzchnicy są jak wspomnia- 
łem po większej części nibilistami. Nihilista 
to jakaś wstrętna mieszanina fanatyka że 
sceptykfem, jest to coś, cdby można nazwać | 
fanatykiem zitiszczeriia. Dla nihilisty nic świę- 
tego. Uczucie to słabość, miłość i wdzięcz- 
nexć synowska to głupota, poszanowanie dla 
rodziców == karygodne bałwochwalstwo. Czy 
teraz rozumiecie jak tak) przykład z góry í- 
acy szkodliwie na dzieci oddziaływać mus: ' 
Jakiej czystości musi być, to złoto, ` które 
próbę takiej kałaży wytrzymać "hnusi: 


1..aPrawn, pięści jest pewna najstąrszęm 
lubo najwstrętniejszęm, zę, wszystkich.. *Czło- 
wiek lęka się |, szanuję mimowoli siłę, w ja- 
kiejkolwiek się, ona formie objawia. Wiara 
masy, w wyższość jednostki zapewnia jej ślepe 
i nieograniczone posłuszeństwo tej ostatniej. 
Dziecko jest posłuszne rodzicom, bu widza, 
że ich siła i rozsądek znacznie go przewyż- 
szają. Niech tylko. dziecko dójrzy, (a co uj- 


planie nauk, a. teraz: w bolóltn serta  ueusSzą 


"sta "— „Ob tam Mój 


„dzie ostatnim: zezłoczyńców. 


% FA 
Rok XL. 


Przedpłatę i ogłoszenia RY. 
a Adeste aa 
NAKODGWYŁJ)* Jicy Sobleskitgo po i 
(dzwaiej Ulica Bauk Halba 291.) W/KBAKOWIE 
Ksiegarnia Józelą Czecha w rynku. |. 


Ną eala Frmucję JAnglje jedynie p Ta W, WIEDNIU 


kewskś, rue Fanbg Poissoniere, || a; j 
V. Haasendłein el Nigiri euer Mark a 1- 
Oppęlik, Wallzetie, 22; W FRANKEURCIE : Aa 
NEM i HAMBURGU: pp. llaasenstkiw et Vegin 
poin ` a tów 
OGŁOSZENIA |prryjmnjp sie: za aptin 6.07 
od miejsca dbjętości jednego wiersza drdi 2 
kiem, qprącz opłaty stępicwgi , 20 Ak sa kafdorazo 


umieszczenie. || 


k LISTY REKLAMACYJNE nteópiezzętewane nut 

ulegaja frankowanin. s z 
MANUSKRYPTAĄ drobie nie zwsaeaja my lecz 
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obrażonego interesu, głoszą jeszcze, iż 
smutne zajścia w Bielsku i Białej są od- 
biciem  międzynarodowege * *sporu.l-= Cos 
podobnego wytworzyć może 'jedyniefnie- 
chęć i zaślepienie, a ma*ten zły skutek, 
że rozbudza zżaciętość żołnierzy; | powoła- 
nych |do przywrócenia” porządka, " którzy, 
jeśłi wiadomości nie mylą, znacznie prze- 
kraczają granice swej” powianości. “nY 
Bolejemy mocno had" zaburzeniami. 
jakich”od dni kilka nadgranicahe okólice 
Galicji są widownią, a bolejemy tem Wig- 
cej, że tym sposobem * uciśnionych nowe 
tylkw spotka mieszczęście. Zmowy "za gra- 
nicą ' najczęściej kończą Się stratą robo- 
tników, solidarność zwykle rozbitą” zostaje 
o" upor kapitalistów, którzy łatwiej moga 
przetrwać chwile > krytyczne e W nas 
mniej “one mają  jeszeże. powodzenia, bo 
podstaw do walki brak zupałny -= a nę- 


Nifri/ 


dza |klasy * robotniczej mie” pozwala my- 
Śleć ‘0o wytrwamiu w solidarnośbi: i W 
razie nawet Tesiągnięcia *celu, “korzyść 
jest -w większej: | częśūi pozorną 7vtyl- 
|ko, / ustępujący o bowiem 5właśuiciele 


fabryk, i'przemysłowcy podwiosą cóny'pro- 
duktu, każą! za «wyłób | płacić więcej: po- 
siadaozom kamieńie; «właścicielom: pilekarń 


i tym podobnym 'reprezentantom” kapitału, , 


a ci znów nadwyżkę 'śblągną ot tychy: co 
smutny losem: zatrważani! n domagali" się 
jego polepszenia. "Wen dwowie np. pod- 
Aiesiorio' w ostatmich czasach wynagrodze- 
nie za wpracę, ale czy na/iem* zyskali 
wiele rzemieślnicy, w gdyoęwić , podwójiie 
muszą płacić za mieszkaniecasedbowie- 
dnio podrożały i inne przedmioty konie- 
czne do zadowolnienia potrzeb? Zmowy 
przeto pod każdym względem gą, zwła- 
szeza' ll nas, niebezpieczną ' Ustatocznością, 
a Że zarówno sąńtnaj szkodliwe dla stron 
obu a pośrednie wychodzą na niekorzyść 
dobrobytu krajowego, jak więc robotnicy 
nie powinni ich nadużywać tak znów re- 
prezentanci przemysłu starać się mają 
obowiązek; „nie, , dawać „im.q uprawnienia. 
„Ohcimość : gwałtowna w *dałszpin «ciągu 
łatwo prowadzi do przepaści, 'a przykład 
bolesny zagranicy  tiethij „ała będzie 


nm GT ola kris SAOR Dod Farodad. 
dzię przed okjem dzitcką, ida że, Qlcięż, jest, w 
czemuś od niego nigszym, Już pu poszanąwaniu; 
już dziecko zaczpie z ojcem drsputoyać, Jpż 
„zacznie Ajeg RAN niuho sloge 
Nowa generacja obecni umie wprawdzie 


wciężkdi pracować, Jwnie mie 'ugląć ukaritu przed 


przemocą. krzątać się w tej" mitkroskypowej 
sferze wolności * jakiej nam 'bav.kozytki je- 
szcze nie odjął około qrodmiesienia dobrobytu 
kraje |— umie: pomimo najnieprzyjaźnijszych 
warunków pielęgnować i rozwijać drogótenne 
drzewo nauki, powinna 'atoli igłówne staranie 
zwrócić na zabezpieczenie jdzieci pd zepsucia 


szerzonego po szkołach: 

Cży dacie wiurć, że widziałem własnemi 
oczyma takiego wyrodka I2letniego, , który 
się śmiał de swego kolegi w ten sposób ; 0- 
dezwać o Swym ójeu, jednym z majzaSłyżeń- 
szych i najuczbńszyźi ywateli naszego mia- 

EA ij śtary! kibo'on 6 umie, 
to już „dobre „tylko „nA, to, Żeby w. grobie 
leżało i 4 J d Je Wil, > IGS cÍ 

kadzież „we dzieęko | zęcnych , rodziców 
mogło zasłygzeć. podobną ,foktrynę itakda- 


„lece się z ają oswoić, ża ją.głośna wygaówić 


śmiałor Znam, ja dobrze, dzielność naszego 
charakteru —+ Więrzę mocno, Be to. dziecko 
powtórzyło raeqa, zasłyszaną | z ust<pigaietów 
my wilizacji moskięgskiej, |. jedynie dla popisu 
z swoją doręsłoścją „przed równym xgu wie- 
kiem towarzyszem, Mam mawet padzigję że 
syn tak zacnych rodziców będzie. jeszęze kię- 
dyś. porządnym  czlawiekiem =n: aleje ileż 
prawdopodobniejszem „jest, że tep co W dwa- 
nastym roku tak mówi, «w dwadziestya bę- 
niu 
Ludzie nawet  Biedricjsi - wytótkają 'si 
dobrodziejstwa“ taniej publicznej Gula iie 
chcąc narażuć najdroższych swemu 'settu i- 
stot na niechybną "egube.1* Moja zdaniem 
ci łudzie mają! zupełny! vikgę. " Lepiej 'stokroć 
żeby się uviecko tylko tega” nauczyłś, "tzego 
je todźice. Jntak'zyć jmógę, ' u bdltychało tie- 
zatrutą 'Aatniosferą moralna = jak żeby opta- 
:diłolinożność czytania Tucydydedw- Homer4, 
'wyzuciem ‘bie z gódnóśći ludzkiej. vese W. 
Judi | qznożwiejst zawsze! Sobie, a- 
twiej póradzić mogą — ale dlą ludzi mniej 
zamożnych lub biednych takie szkoły. ta ga- 
rzej niź ich brak zipełny 


nW następnym. liście postaratmi się wam 
napiskć 05 e uniwersytecie i szkołach ele- 
mentarnych, żeby obras instrukoji pubłiczńej 
nzypełnić. w l 


Warszawa 25. kwietnia ak4ż; 
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wskazówką w postępowaniu. Praktyczni 
Anglicy najlepiej zrozumieli zgubne sku- 
tki dysharmonii robotnika z chlebodawcą 
„i dlatego drogą porozumienia starają się 
przywrócić  nadwerężoną równowagę sto- 
sunków ekonomicznych, ci zaś, co zain- 
teresowawszy robotników w powodzeniu 
zakładu, uczynili ich niejako wspólnika- 
mi, cieszą się już dziś bardzo dobremi 
rezultatami, błegosławią myśl, która ich 
podobnym planem natchnęła. 

Żądza zysku leży w naturze czło- 


wieka, w imię jej łatwo wzburzyć na- 
miętności, nie są więc i bez podstawy 
narzekania kapitalistów na wygórowane 
żądania zarobkujących, — lecz na to je” 
dynem jest lekarstwem —- dobre wycho- 
wanie i oświatą, robotników, bez tego 


nie są w stanie . rzemieślnicy zrozumieć 
swego interesu i dadzą się zawsze. ułu- 
dzić fałszywym przedstawieniom. W tem 
zaś nasi panowie fabrykanci i właściciele 
warsztatów , rękodzielniczych bardzo Są 
winni; o danie: elementarnega wykształ- 
cenia czeladzi, 0 podniesienie moralne 
wcale nie dbają, co więcej używają ją 
do posług domowych, nie pozwalają pra- 
cować nad sobą —- i w. tem jest powód, 
dla czego nasza klasa rzemieślnicza zdra- 
dza na każdym kroku brak. potrzebnego 
jej wykształcenia. ` e ma; 

Wracając do zajść w Białej i Biel- 
sku musimy wyrazić :nasze przekonanie, 
iż władze, jeżeli chcą tylko ruch socjalny 
pokonać, winne działać jak najostuożniej, 
z umiarkowaniem, a nawet pobłażliwie. 
Rozlew krwi złą jest siejbą na przy- 
szłość, pastwienie się stwarza pobudki do 
„nowych agitacji. 
cielem kraju ten, co podobną postępuje 
drogą. Zadana śmierć chwilowy co naj- 
więcej tworzy popłoch, ala rodzi mści- 
cieli: -m kto ma wreszcie siłę, teu ma i 
obowiązek być szlachetnym, nie powinien 
nękać się nad ofiarą, w której sercu wre 
rozpacz gwałtowna, a nędza prowadzi ją 
na bezdroża. Czy tak postąpili sobie po- 
wołani: do uśmierzenia zaburzeń 4 — Nie- 
chaj ocenią to naoczni świadkowie i spra- 
wozdawcy wspomnionych wydarzeń wobec 
społeczności. t: 


ię 
WALE 


Pogadanki ekonomiczne. 
0 spółkach 


wytwórczo - spożywczych. 
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Spółka produkeyjna (wytwórcza), zazna- 
czymy to raz jeszcze, ma na celu produkcję ; 
„spółka  konsumacyjna.; (spożywcza) ;— spoży- 
cie: spółka wytwórczo-spożywcza — i jedno 
i drugie zarazem. | | 

Spółka produkcyjna zwykła nie ma na 
* celu nie innego oprócz dostarczenia członkom 
swoim zysku, jaki od włożonego w odnośną 
fabrykację kapitału mógłby otrzymać każdy. 

Spółka produkcyjna robotników, ma, ja- 
keśmy już rzekli, na celu dostarczenie człon- 
kom swoim niezależnej od woli kapitalistów 
„donośnej pracy. 

Spółka spożywcza właściwa jest przed- 
siębiorstwem handlowem, mającem, jakeśmy 
to już również powiedzieli jedynie ten cel, 
ażeby, zakupiwszy em gros potrzebne człon- 
kom przedmioty, módz im onych dostarczyć 
po jaknajprzystępniejszych cenach. , 

Spółka wytwòrczo-sp0Zywcza nakoniec 
nie zakupuje potrzebnych członkom „przed- 
miotów, ale je sama wytwarza, zyskując tym 
sposobom już nietylko na zakupieniu mate- 
cjałów z pierwszej ręki, ale i na fabrykacji, 
czyli na przerobieniu, na przetworzeniu onych. 
©" Inaczej natura . spółki wytWórczo-spoży- 
wczej wykłada się w ten sposób: pewne gro- 
no ludzi (konsumentów) ma wspólne potrze- 
by; zamiast, oglądając Się RA około, czekać 
zaspokojenia onych od hazardów  postronnej 
spekulacji, powiada sobie, że SAMA z zz: 
nczynienie się postara... l tak np. P A 
kunastą laty (w roku 1858) ję SĘ. 
właścicieli ziemskich, zgromadzonyć kd 
mieńcu Podolskim (nad Zbruczem), tak Ę po 
stawiło rozumowanie: „Potrzebujemy; ei 
jesteśmy, wszyscy i każdy z nas Z 080 à, 
machin i narzędzi rolniczych; zamiast ę 
wadzać je z Warszawy lub zagranicy po wy 
gokich cenach, przyczem jeszcze nie zawsze 
otrzymujemy ‘towar w należytym gatunku, 
złóżmy pomiędzy sobą kapitał stosowny 1 tła- 
brykujmy sami co nam potrzeba." Tym Spo” 
sobem powstała na Podolu zadniestrzańskiem 
pierwsza, o ile wiemy, spółka wytworczo” 
spożywcza machin i narzędzi rolniczych pod 
firmą Mańkowski et Comp. 

Innym przykładem spółki wytwórczo- 
spożywczej byłaby właśnie owa spółka robo- 
tników w Guebwiller (w Alzacji), o której 
wspomnieliśmy w poprzednim ustępie, a któ- 
rej podstawa rozumowa jest następująca: 
„Wszyscy ludzie potrzebują chleba, ale 
szczególniej potrzebują g0 wyrohnicy, którzy 
zbyt często bez wszelkiego Innego pokarmu 
obejść się są zmuszeni; wyrobnicy potrzebują 
mieć chleb tani, bo często są w ostatniej 
nędzy, gdy tymczasem piekarze na przemyśle 
swym nietylko szukają godziwego zarobku 
(którego wyrobnicy nie są w stanie opłacać), 
ale bardzo często i najniegodziwszych zysków 
na fałszowaniu gatunków mąk itp. oszustwach 
opartych... Wszyscy na tem cierpią, ale naj- 
więcej cierpi biedna klasa wyrobnicza, — w 
jej więc przedewszystkiem leży interesie zwią- 
zać się w spółkę wytworczo-spożywczą fabry- 
kacji chleba. * 

Jakkolwiek spółka wytwórczo-spożywcza 


Złym więc jest przyja- - 


ma przedewszystkiem na oku zaspokojenie 


potrzeb swych członków, nie idzie wszakże. 


‘za tem, żeby się koniecznie ograniczać mia- 
ła na tej jedynie iłóści fabrykatu, który ści- 
śle potrzebom jej członków odpowiada; o- 
wszem, tem lepiej, jeśli jej starczy sił fabry- 
kować więcej... Co zbędzie z konsumcji człon- 
ków spółki, przeznaczonem zostanie na sprze- 
daż zewnętrzną, z tą tylko różnicą, że, jeśli 
członkowie otrzymują fabrykat po cenie pro- 
dukcji, ściśle obrachowanej (przy stanowieniu 
której wchodzą wszakże w rachunek, oczy- 
wiście, i koszta administracji zakładu, mani- 
pulacji i t. p.), to konsument obcy, zewnę- 
trzny, będzie musiał dodawać pewien z góry 
oznaczony procent, który stanowić będzie 
naddatkowy zysk spółki (w tym wypadku 
działającej jak: zwykły producent)... Suma 
zysku tego obrócohą zostanie, bądź na pod- 
niesienie i ulepszenie zakładu, bądź też po- 
dzielą się nią członkowie, jako dywidendą... 
-Spółki wytwórczo-spożywcze mogą przy- 
bierać wszystkie formy legalne, dotąd przez 
handlowe kodeksa uznane; mogą się. formo- 
wać jako spółki proste, jawne; jako spółki 
komandytowe bez akcji; jako spółki koman- 
dytowe na akcjach; i nakoniec, jako zwykłe 
akcyjne Towarzystwa.. Wszystko to, stoso- 
wnie do potrzeb miejscowych, okoliczności i 
wygody członków... 
"Gdyby kto powziął zamiar: zainicjowa- 
nia danego rodzaju spółki wytwórczo-spoży- 


„wanej, winienby począć od zapytania siebie: 


l. kto w zawiązania spółki takiej miałby 
interes najbardziej bezpośredni? 2. jacy są 
ludzie w utworzeniu jej zainteresowani pó- 
Średnio ? a nakoniec, ,8. dla kogo utworzenie 
się spółki takiej byłoby prostą bodaj tylko 
dogodnością ?.. Po sformowaniu sobie takie- 
go spisu osób, lub też kategoryj osób, antor 
projektu rozważy: w jakiej mierze i w jaki 
sposób która osoba lub która kategorja osób 
do uformowania spółki przyczynić się może? 
i stósownies do otrzymanych rezultatów, u- 
kłada swój plan... I tak np., gdyby chodziło 
o wystawienie w danej okolicy browaru, na 
zasadach spółki wytwórczo-spożywczej, ktoby 
w dójściu” do skutku tego przedsięwzięcia 
był najbardziej interesowanym ? 

1. Oczywiście, wszyscy ci, co piwo pija 
ją, jako bezpośredni produkiu tego kon- 
suimenci , 

' 2. Traktjernicy, właściciele kawiarń, 
szynkarze i wszyscy ci, co piwem handlują ; 

3. Rolnicy produkujący w okolicy lub 
mogący produkować chmiel; 

4. Rolnicy produkujący jęczmień ; 

5. Robotnicy przywykli 'w browarach 
pracować, bo przemysłby ich zakwitł, praca 
stałaby się bardziej pożądaną, a ztąd, i za- 
robek pewniejszy, stalszy ; 

6, Handlarze wołów; WYRE 

q. Potrzebujący nawozu 1ta., itd., 1td.... 

' Kioby umiał każdej z tych osób i ka- 
tegoryj osób jasno i dobitnie wyłożyć wyni- 
kające dla nich z przedsiębiorstwa korzyści, 
uzyskałby niezawodnie udział wszystkich i 
każdego w sposobie, w jakim każdy do po- 
myślnego ogólnego dzieła przyczynićhy się 
mógł... Przykład ten daliśmy, dlu wskazania, 
w jaki sposób inicjator spółki wytwórczo- 
spożywczej postępować może, w cefu rozsze- 
rzenia koła swoich przyszłych współudziało- 
wych, lecz w ogóle, w zasadzie, potrzeba 
spółki wytworczo-spożywczej nie powinna 
być sztucznie wyszukiwaną, ale wprzódy już 
ma być uczutą przez tych przynajmniej, któ- 
rym najbliżej dolega... W tem bowiem isto- 
tna cecha spółki wytworczo - spożywczej, Że 
odpowiada, nie widokom przedsiębiorcy ja-| 


„kiego, ale rzeczywistej potrzebie wielu osób...., 


Nie masz przedsiębiorstwa, którego by 
nie można oprzeć na zasadach spółki wy- 
twórczo-spożywczej, wyświeciwszy jasno inte- 
res interesowanych; dla tego też, zastosowa- 
nie tej zasady jest obszernem i coraz obszer- 
niejszem stać się może.. Do kategorji spó- 
łek wytwórczo-spożywczych należą towarzy-; 
stwa kredytowe ziemskie, np. które wydając, 
listy zastawne na dobra swych członków, 


, wytwarzają potrzebny tymże członkom kapi- 


tał obrotowy, którego wszakże żaden z tych 
członków, osobno, a przynajmniej na tak 
dogodnych warunkach, otrzymaćby nie mógł... 

Do tegoż działu należą i wszystkie inne 
stowarzyszenia na wzajemności oparte, jak 
Tow. wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie 
itp. Cechą ich wspólną jest „cudowna“, na 
pierwszy rzut oka, moc wytwarzania dogo- 
dności itd. wprzódy nieistniejących, zapo- 
mocą tej jedynej tylko dźwigni stowarzyszenia. 

Spółki wytwórczo-spożywcze i stowarzy- 
szenia na wzajemności oparte należą do rżę- 
du najdemokratyczniejszych instytucyj nasze- 
g0 wieku... ieczysław Paszkowski. 


A królestwa Polskiego. 


W Rrubieszowie, gubernii lubelskiej, jest 
proboszczem unickim młody ksiądz, przycho- 
dzień z Galicji, a krewny ks. Popiela, admi- 
nistratora diecezji chełmskiej, od czasu usta- 
pienia biskupa Kuziemskiego. Wstępując w 
ślady swego protektora, odznacza się ów pro- 
hoszcz hrubieszowski szczególną dążnością 
do uwiedzenia unitów i przerobienia ich na 
schyzmatyków; obrzędy religijne odprawia 
zupełnie w Sposób taki, w jaki odprawiają 
je odszczepieńcy, chociaż lud rozumie się 
dobrze na tym ptaszku, widzi, że do zguby 
jest prowadzony, 1 opiera się też wszelkiemi 
siłami. fhan | 

Jako przyk*aćy miech posłużą następu- 
jące dwa fakta. Przed kilku tygodniami s 
ów ksiądz odprawić pogrzeb; lud licznie zgro- 
maądzony niosąc ciało zmarłego, zanucił pieśń 
pogrzebową, jaka przy podobnych okoliczny- 
ściach według obrządku gr. kat. spiewa się, 
ksiądz zaś zanucił inną, schyzmatycką, lecz 
głos jego zniknął wśród donośnych głosów 
poboźnego ludu. Oburzony tem. 0w brodaty 
duszpasterz (gdyż i brodę zapuścił), obrzuca 
lud słowy, wyjętemi ze słownika rmoskiew- 
skiego, a w końcu oświadcza, że przy takiej 
pieśni nie pójdzie na cmentarz, zrzuca Z Sle- 
bie ryzę i odchodzi, usłyszawszy 0d ludu 
niemniej obelżywe słowa oraz oświadczenie, 
że i bez niego pochowają umarłego, — CO 


| się też rzeczywiście 
| powagą odbyło. 


nA no 


z wielkim spokojem i 


W dniu Zwiastowama N. P. M. lud u- 
nicki zgromadził się znowu licznie do cer- 
kwi hrubieszowskiej. Procesja miała się od- 
być z monstrancją, lecz ksiądz wyszedł tylko 
z krzyżem, a zapytany, dlaczegoby to uczy- 
nił, odrzekł: „Szczo ja wam tu budu zabau- 
ki pokazował*. Według zwyczaju obrządku 
unickiego, lud dokoła cerkwi szedł ku stro- 
nie prawej podczas procesji, tylko sam jeden 
ksiądz obrał przeciwny kierunek, chcąc tym 
sposobem zaprowadzić zwyczaj schyzmatycki, 
a gdy nikt za nim nie poszedł, rozgniewany 
odszczepieniec znowu najobelżywszemi słowa- 
mi obrzucał lud, któremu także brakło cier- 
pliwości. Kilkaset niewiast obstąpiło owego 
jegomości, nie szczędząc słów i groźb ku 
niemu zwróconych; potem wypędziły popa i 
zamknęły cerkiew, nie dozwoliwszy ukończyć 
nabożeństwa. Złość, w jaką wtenczas wpadł 
ów reformator, trudno opisać; odszedł on, 
mówiąc, że się nikogo nie boi, ponieważ ma 
plecy, o które się oprzeć może. Wkrótce na- 
stąpiły aresztowania, lecz pomimo rozkazu, 
cerkwi nikt odemknąć nie chciał, aż nare- 
szcie znalazł się przecież jakiś żydek, który 
zamek cerkiewnych drzwi rozbił, a proboszcz 
dalej swoje gospodarstwo w ten sam sposób 
prowadzić rozpoczął, -— lecz lud zdrowym 
swym zmysłem przeczuwa grożące niebezpie- 
czeństwo, nie chce szyzmy, odsuwa się od 
szyzmatyckich obrządków, a dotknięty w 
stronę -najdraźliwszą, bo w stronę religii, 
chciał wysłać deputację do Petersburga z u- 
żaleniem i prośbą o usunięcie gwałciciela re- 
ligii, lecz odmówiono wydania paszportów w 
Lublinie, zresztą i pocóż udawałby się do 
cara, wszakże to z wiedzą i wolą rządu dzia- 
ła ów pop. Tak więc bez obrządków religij- 
nych, bez przyjmowania sakramentów w cza- 
sie wielkanocnym. lud teń jak błędne owie- 
czki szuka pociechy religijnej po innych cer- 
kwiach, gdyż zabrania ów proboszcz odpra- 
wiać w cerkwi hrubieszowskiej nabożeństwa 
według obrządku unickiego, nawet staremu 
wikarjuszowi, który jako taki już wiele lat 
tam funguje i obrządków religii gr. kat. 
ściśle przestrzega. Lud ten biedny, zrozpa- 
czony, nie wiedząc co począć, podnosi swój 
głos do nieba, wołając: ratunku, bo giniemy, 
szyzma pochłania nas coraz więcej, a naj- 
większą krzywdę wyrządzają nam te wyrzuty 
ki społeczeństwa galicyjskiego, którzy prze- 
kupieni rubiami, przychodzą do nas jako 
księża lub nauczyciele szkół, w których za- 
bijają dzieci + nasze trucizną zepsucia i nie- 
moralności Jeden z takich nauczycieli w 
Hrubieszowie niejaki Sięgalewicz 14 uczniów 
gwałtem do przejścia na szyzmę zmusił, a 
za to order od rządu otrzymał. W ogóle ze: 
wsząd ucisk i dążność do: zmoskwicenia uni- 
tów, i jeżeli znizkąd nie przyjmie jakakol- 
wiek pomoc, nie będzie już unitów w kra- 
jach dawnej Polski zostających dziś pod pa- 
nowaniem moskiewskiem, lecz szyzma ogar- 
nie wszystko, bo nawet księża, którzy jeszcze 
dzisiaj trzymają się Ściśle czystości wiary i 
obrządków uniekich, pod naciskiem coraz bar- 
dziej się powiększającym uiedz będą musieli. 

w” 


Korespondencje „Gaz. Nar.“ 


Kraków 12. maja. (Spóźn.) 


(N.) Wybory do akademii, o których pi- 
sałem w przeszłym liście, odbyły się dopiero 
„wczoraj wieczorem w Towarzystwie nauko- 
wem z połączonych wydziałów nauk moral- 
nych oraz archeologii i sztuk pięknych, Ju- 
tro zaś przyrodnicy i matematycy wybiorą 
czterech. “7 à rw" 

Posyłam wam jak najspieszniej Sprawo- 
zdanie, które tym sposobem wprzód od dzien- 
ników krakowskich podać będziecie mogli. 
Czynię to z tem większem zadowoleniem, że 
chociaż wybory, jak zobaczycie, nie. obyły się 
bez upartej walki, zwyciężyła przecież strona 
więcej o dobro akademii niź o względy ko- 
teryjne dbająca, i lista, jaką „wam przesłałem 
w poprzedniej korespondencji, przeszła, w zu- 
pełności. ` ~ 

Przed przystąpieniem do wyborów pau 
Leon Chrzanowski wniósł, ażeby wybierano 
nietylko krakowskich ale w ogóle krajowych 
t. j. galicyjskich uczonych, gdyż przez takie 
ograniczenia nie mogą być wybrani tacy mę- 
żowie jak Bielowski, Małecki, Aleksander 
Fredro i inni. Prczes Towarzystwa dr. Ma- 
jer wytłómaczył, że to bynajmniej nie ubliża 
tym mężom, gdyż na nich kolej przyjdzie, 
dziś zaś, na mocy statutu prawo wybieralno- 
ści mają tylko członkowie czynni, kiedy tam- 
ci, jako zamiejscowi, są tylko członkami-ko- 
respondentami. Przewodniczący Kremer po- 
dał wniosek Chrzanowskiego do poparcia, 
nikt go jednak nie poparł i rzecz ta upadła. 

Następnie senator Hloszowski radził wy: 
brać komitet, mający Za zadanie uradzić i 
wskazać kogo mianowicie wybierać. Wniosek 
ten, odraczający wybór; pomimo poparcia go 
przez. Wincentego Pola, odrzucono, i zdaniem 
mojem słusznie uczyniono, gdyż kotecji, któ- 
ra osobiste widoki miała na myśli, łatwiej 
byłoby zawładnąć komisją niż w ogólnem 
głosowaniu odrazu odnieść zwycięstwo. 

Rezultat pierwszego głosowania był na- 
stępujący : s € 

Głosujących 42, bezwzględna większość 
23, otrzymali: dr. Józef Kremer 38, dr. 
Wincenty Pol 37, prof, Józef Szujski 36, 
prof. dr. Ant. Walewski 31, prof. dr. Ka- 
rol Mecherzyński 27, prof. dr. Julian 
Dunajewski 27, Łucjan Siemieński 
27. Ci siedmiu zatem tylko mieli większość, 
oprócz tego otrzymali: Maurycy Mann 20 
głosów, dr. Karol Estreicher 15, Józef Łep- 
kowski 14, Stanisław br. Tarnowski 8, ks. 
Jerzy Lubomirski 7, prof. Brandowski 7, 
Burzyński i Suchecki po 5, Matejko 4, ks. 
Serwatowski 4, Bratranek 2, senator Hoszow- 
ski, Łuszczkiewicz i Władysław Seredyński 
po 2. Nadto niektórzy mieli po 1 głosie. 

; drugiem głosowaniu otrzymali: Est- 
reicher 19, Mann 18, Matejko 1, Łepkowski 
1, a że głosujących było 39, więc większości 
znowu nie było. 

Do trzeciego głosowania pozustało na 


posiedzeniu tylko 34 głosów, większość wy- 
nosiła zatem 18. Otrzymali: Estreicher 19. 
Mann 15, ósmym zatem akademikiem wy- 
brany został Kstreicher. ? 
Z tego rezultatu widzimy, że większość 
głosowała sumiennie, uważając jedne na 
n 


rtej, jak się to wyrąził był Katków=przy to- 
aście, podczas koremmcji * teraźniejzego Ale- 
ksandra II. na publicznym bankiecie, dawa- 
nym przez literatów. moskiewskich na * kześć 
tejże koronacji. Część większa « publicystów 
moskiewskich na leb na szyję spieszy jeden 
drugiego wyprzedzić w usługach dla rządu 
i do tej kategorji widocznie należą redakto- 
rowie Ruskaho Mira. Spostrzegłszy, że rząd 
na nowo rozpoczął starania skierowane ku 
'obałamuceniu Polaków, a nie chcąc dać się 
zaćmić panom Katkowom i  Trubnikowom, 
dalej więc z dowcipem — i zaimprowizowaii 
polskiego dyplomatę. A improwizacja podo- 
bna zdawała się tym panom  tembardziej 
miiszą dla zamiarów rządu, Że" oskonale 
wiedzą, iż od niejakiego czasu część prasy 
naszej, zachorowawszy na dyplomatyczną go 
rączkę bredzi jak najęta o widokach lep- 
szej przyszłości na horyzoncie łask carskich. 
Co za doskonała pomoc ten artykuł Ruska- 
wo Mira dla lewaszowskich wizyt i uśmie- 
chów! ' ra iN 

Przež to twśiuy pvwiedzieli, mie chcetny 
bynajmniej jednak twierdzić. Że wząd mo- 
skiewski nie stara sią stworzyć takie 
go dyplomatę wo jakim Ruskij Mur» pisze; 


ryjne. Mniejsza o to. Zawsze to człowiek | lecz będzie to tylko nowa intryga w. inic 
pióra i wielkich nadziei, gdyby chciał zostać | więcej. l 
samoistnym, gdyby przestał ulegać wpływom ' Jenerał-gubernator kijowski, ks. Don- 


panów hrabi 
i może. 

O Dunajewskim mówiłem już w poprze- 
dnim liście, dlaczego wybór jego był konie- 
cznym, chociaż nie będąc pisarzem praw do 
krzesła akademickiego nie ma. Wybranym 
został jako człowiek zdołny, odznaczający się 
rozumem, wiedzą i wymową, a w administra- 
GŁ i w organizowaniu przyszłej akademii 
wielce pożyteczny i potrzebny. 

Go do Łucjani Siemieńskiego, chociaż 
w przeszłym liście wspomniałem, że wyjeżdża 
na czas dłuższy, więc w organizowaniu aka- 
demii nie będzie mógł wziąć udziału, | kiedy 
zaś miano wybierać tylko krakowskich, to 


duków przedstawił ministerstwu spraw we- 
iwiiętrznych projekt ustawy o prawach posia- 
dania własności ziemskich ma Rusi, +o środ- 
kach zapobiegających nadużyciu tych praw, 
0 odpowiedzialności w razie niestosowania. się 
do przepisów w tym względzie i inareszcie, 
0 karach na tych, którzy przybywszy z.głębi 
Moskwy i przyjąwszy na siebie, przy nadaniu 
m dóbr, pewne' zobowiązania, nie spełniają 
takowych (przypominamy, Że vobowiązania te 
zasadzają się + głównie na tem, że 'moskal- 
właściciel powinien dokładać wszelkich sta- 
rań, aby. tak swem życiem prywatuem jak i 
publicznem, przyczyniać się zawsze i na ka- 
zdem miejscu, 0 ile tyłko jest tów mocj 


| należało pre P takich, którzy rzeczywiście | jego, do moskwicenia ziem polskich, p. r. 
Są w Rra owie, praw jednak: do wkadeniic- | G. N.). „O ile wiemy“ powiada p. Katków 
kiego krzesła nie można! mu zaprzeczyć Ow- | w swem piśmie „książę Donduków Uważa 


szem, po Kremerze, Siemieński jest jedynym 
u nas głębokim znawcą sztuki. czego dowiódł 
niejednokrotnie, gdy tymczasem rozbiory 8 zt u- 
ki p. Łepkowskiego w Na dziś i w Przeglą- 
dzie lwowskim dawiodły, że profesor sztuki 
nie zawsze jest biegłym w Sztuce, a po za- 
rzutach publicznych Małeckiego i Estreż- 
chera o fałszywem wyczytaniu run' miko- 
rzyńskich, które pozostały. dotąd bez odpo- 
wiedzi, wątpić można i o głębokiej wiedzy 
archeologicznej p..protesora, archeologii. 5 


za konieczność pierwszej , wagi wzbronić je- 
wrejom braniu,w dzierzawę : nietylko całych 
dóbr wiejskich, lecz nawet drobnych gn n- 
tów, jak to naprzykład +tak zwanych pustek 
lub okrawków PRE «się między łana- 
mi (karczmy, młyny, fabryki mogą po da- 
wnemu wydżierzawiać). Aby zaś jak*najprę- 
dzej pozbyć się, żydów '2 majątków, wydać 
należy ukaz, którymby się nakazało żydom 
w przeciągu: / czterech «lat najdalej ustąpić z 
dzierzaw, dutąd: trzymąnych. chociażby kon- 
trakta na te dzierzawy były zrobione degal- 
nym sposobem Mna: dłuższy przeciąg “Czasu, 
tj. na łat 45,20 itd. Co Bię tycze właścicieli 
moskiewskiego + pochodzenia, -którzy nabyli 
lub którym darowano dobra polskia po roku 
1504, to koniecznie wypada. wzbronić im raz 
na zawsze wypuszczania «w dzierżawę swych 
dóbr nietylko Żydom lecz i Polakom, i-nie- 
tylko w. dzierzawę: ¿lecz i, nav zastaw lub w 
zarząd; nikt nie ma prawa wzymąć oficjali- 
stę Polaka m.siebie. Jeźli który ij tych pa- ' 
nów przektoczy „W. tysi=wzgigiZie wydane 
rozkazy, powinien „być , karany « odbiorem 
dóbr  jeźli, takowe były mu darowane, lub 
jednorazowym wzrotem pożyczek, jeśli takbwe 
były mu dane na kupno.* 

Pomijając /to,r że. projektowana ‘przez 
ks. Dondukowa ustawa - jest jeszcze - jednym 
więcej dowodem tego, cośmy nieraz pisali, 
że w państwie moskiewskiem prawo często 
wstecz obowiązuje i nigdy nie ma pewności, 
nig spęsób «miş; 4robić uwggi; ż6 ugiawa ta 
wykuta w kuźni ludzkiego Dondukowa, jest 
najlepszą ilustracją eo do prawdziwych uspo- 
sobień nie tylko rządu lecz w ogóle wszyst- 
kich Moskali względem Polaków, 0 których 
tak serdecznie przemawia Rusk: Mar War- 
tykule powyżej przez nas przytoczonym 


qe" 


Przegląd polityczny, 
r eris polskie. 


Ruski) Mir pisze: „Dowiadujemy się na 
pewne, Że obecnie bawi w Petersburgu * pe- 
wna osobistość z Warszawy, ciesząca się tam 
znakomitym wpływem. ~ Osobisteść '£a—nala- 
żąca do przodowników tamecznej  iateligen= 
cji, przyjechała umyślnie 2 bardzo waznemi 
propozycjami do rządu — propozycjami, bę- 
dącemi w stanie pogodzić nas raz na zawsze 
z Polakami, tak w Kongresówce, jak f na 
Litwie t Rusi, przebywającemi.* 
-—— — „Jak przyjmie rząd te propozycje, jakiem 
okiem na nie spozierać hędzie, będą loong 
lub nie, wysłuchane: —: nie możemy dziś. q 
tem nic stanowczego powiedzieć. Dziś tylko 
możemy wyrazić gorące Życzenie, aby zosta- 
ły wszechstronnie ocenione i bez'względu na 
sumę przeszłych nieporozumień  (niedoumie- 
np. Piękne to nieporozumienia; p. r. G. M.) 
dzielących nas z Polakami, przy postawieniu 
warunków, dających dostateczną ze strony 
Polaków gwarancję spełnienia przyjętych na 
się zobowiązań + „na serjo przez rząd pod 
rozwagę Wzięte. * - "=, 

„Donosiliśmy już przedtem 0 staraniach 
czynionych w Sprawje założenia „ Warszaw- 
skiego Towarzystwa ekonomicznego“, (które- 
go ustawy oddane zostały pod rozpatrzenie 
władz kompetentnych) È czasopisma Wisła 
w Warszawie, które to czasopismo: ma słu- 
żyć za organ dla Towarzystwa w mowie- bę- 

ącego. Starania te wyłącznie mają na celu; 

polepszenie materjalnego bytu nad Wisłą,.0- 
raz zbliżenie pod względem „ekonomicznym, 
a przez to samo wzmocnienie węzłów. łączą- | 
cych gubernie carstwa Polskiego z guber- | 
niami Rosji środkowej.* (Moskale. nigdy nie. 
nazywają Kongresówki królestwem „lecz cat- 
stwem, ‘chociaż nie mówią: carstwo biszpań- 
skie lub holenderskie, lecz zawsze, korołestaco 
hiszpańskie, szwedzkię itd.; p. r, G. N.) 

-Ruskij Mir wiadomość swą nazywa pe- 
wną, niektóre zaś inne petersburgskie pisma 
mają, ją za bąka. Nie potrzebujemy mó- 
wić, że przychylamy się jak najzupełniej do 
tego ostatniego zdania. Chyba tylko warjat 
mógł wyskoczyć z podobnym konceptem jak 
ów mniemany przodownik inteligencji war- 
szaąwskiej, a tylko student przywiązywać ja- 
kąkolwiek doń wagę. 

' Bo ciekawi jesteśmy kto dał mandat te- 
mu panu; ciekawi jesteśmy jakie to gwa- 
rancje mogliby dać Polacy, i ciekawi jesteś- 
my jakich gwarancji mógłby rząd moskiew- 
ski żądać? Nikt niema prawa bez upowa- 
nienia narodu przemawiać w jego imieniu, 
tak samo jak rząd moskiewski nie jest na 
tyle naiwnym, aby się miał wdawać na se- 
rjo w rokowania z dyplomatą, który sam 
siebie takowym mianował. Pan z niewolni- 
kiem w rokowania wchodzić nie potrzebuje; 
trzyma gó w niewoli i koniec, tak samo jak 
niewolnik, choćby chciał, nie może ze swej 
strony dać żadnych zapewnień, z tej prostej 
przyczyny, że jest niewolnikiem. 

W obec systematycznie obmyslanego, a 
od lat dziewięciu stale przeprowadzanego 
planu wynarodowienia ziem polskich powta* 
rzamy raz jeszcze, chyba tylko człowiek kom- 
pletnie obrany z rozumu może dać GAĆ 
czemuś podobnemu. Bąk wszakże przez zd 
skij Mir puszczony, nie pochodzi a: AN 
poty redaktorów jego, ani % ich a bóci 
ca, szczerze praguącego pojednania dwóch 
bratskich marodnostiej razroznienmych ` tlo- 


Francja. 


Mowa ks. Audiffrei-Pasquier była bole- 
snym ciosem dla bonapartystów, i dzienni- 
karstwo nie przestaje dotychezas się nią zaj- 
mować. Siła jej głównie polegała na ten, 
że fakta dowodzące zupełnego rózprzężenia i 
niesłychanych nadużyć w administracji napo- 
leońskiej, czerpańe były “z depesz i broszur 
samychże bonapartystów. Przytaczaczamy je- 
den z ustępów tej mowy, có sprawił większe 
od innych wrażenie: 


„Generał Suzane powiada nam. że było 
10.000 dział polowych, a general Thomasu- 
tczymuje, ,że nie była ich nigdy więcej nad 
2058. Brakło ich zatem 8000, (Oktzyki.) .Po- 
Wiadauo uam 2 jednej strony: mieliśmy 
8,350.000 „karabinów, z których «4.058.000 
szaspotów,  358.00Q, karabinów : tabakietko- 
wych, a 1,400.000 gwintowanych kapiszono- 
wych. Otóż odwołują się | do:samych doku- 
mentów urzędowych. « Uzbrojono jak wiecie 
dwie armie polowe: reńską i szalońską; u- 
zbrojono w Paryżu. pewną „liczbę gwardji ru- 
chomej i potem: gwardji narodowej, Ale wów- 
czas pomimo tych. wszystkich uzbnojeń. po- 
winno było jeszcze 2,000.000 karabinów po- 
„ZOStąĆ, 7 j shs 

Skoro nam: generat Flwunas pówiada. 
„Kiedy: oblężono Paryż: było «w'nim tylko 
sześć gotowych koni do bateryj, a mieliśne 
tak mało karabinów, żeśmy mogli uzbr*li 
gwawdzistów uruchomionych w miarę «chg - 
dzenia broni z zagranicy,” — zadość 3 so 
bie ~ pytanie : | Więc gdzież ow? , 1400.000 
karabinów? gdzie. owe 8.0000 „ (wrzawa 
i szemranie) > Nie utrzymuje J Najmniej, ze- 
byśmy: już dzisiaj posiadał “ne, na których 
podstawie „moglibyśmy “€ dziwną "zagadkę 
rozwiązać; powiadam). WAM przeciwnie ł to 
jest nasze rozuinOWaNIE ; wszystkie doku- 
menta są zagmatwane j sprzeczne Zatem 
zadajemy spbie “4 Całemu krajawi pytanie: 
Jaka więc jest Owa: organizacja biur „mini- 
sterstwa Wojny ? jakim sposokem może, być 
tyle, niezgodności? W jakiż sposób, jest nor- 
ganizowana kontrola, kiedy mie byliście,w 
stanie powiedzieć z całą dokładnością; Czego 
nam brakowało w 1370 roku? Ale czy nam 
tylko. broni brakło? Będę, umiarkowany w 
przytaczaniu szczegółów Śledztwa; ograniczę 


Dan siczyt zawiadomić szanownych wła 
wedlug 
rego WIIN 
hniania 
czne prawo wyrabiania 1 Galicji i Bua- 


Cztery dwuletnie buhaje 


rasy szwajcarskiej, są na sprzedarz w Równi 
poczta „Ustrzyki dolne“, 2285 1-3 


ESSENCJA 
z Nalsaparyli Colbert. 
Jeden z najdawniejszych i najskutecz- 
niejszych środków roślinęych, krew GzyBufzą- 
cych, m churgbach złego przymiotu (syfi- 
licznych}, zaułeczyszezeniu krwi i wyrzūtac 


kowinie habyłem , ą 
licję i Bukowinę panu W aeren "|, w Kra. 
dziejskiemu inżynierowi CYT mia AE 
kowie od dnia 26. kw zosi 

„w ruch wprowadzony iok w Uwcza- 
fabryce spirytusu hrabiego “gy Kutnejgórze, 
rach pod Nowymdworem choduiej o Czę. 


„Gu WW IAZDA 

Czasopisma ilustrowane dla kobiet 
[roczniki 1869 i 1870, są jeszcze zapasem: egzemplarz zbroszurowany (po zniżonej cenie) 
kosztuje 1 zły., albo aha razem 4 złr. 40 péis É 
Między finmemi zawierają . Łyciorysy ù Kaplińska Zofia æ qyciną, Barbara Radzi 
witłowna z rychig, Żęlechowska Jóźcta, Atanais/" Sierakowska Apołonii z ryc., Puzynina Ga- 
bryela z ryc., TeSrtfwska Ludwika z ryc., Hofmanowa z Tańskich Klementyna z ryc. Blak 
wel Elżbieta. Powieści : Żona aniołem stróżem; Zoe, opizod z dziejów Grecji z ryciną | 
według Grotgerax Ditko, z podań rodzinnych; Piastunka, opowieść z poczciwej przeszłości ; |- 
Jadwiga królowa polska z ryc; Drogi Opatrzności; Stalość dziewicy ; Czestochowa i jej ii 
przeszłość z ryc., Zgon Wandy z ryje „, Oblężenie Trembowli z ryc.; Skutki łakomstwa IE 
z ryc; Poezye znakomitej wartości i różnych autorów, jak A. Gillera, Wandy z Nielisza, $ 


PE 


ZUPEŁNA WYSEPKZEDAŹ 


BG MEBLI 


w handia 


Rudolfa Gensiuiera 
plac Marja cki A: AD" m. 


2030 5—6 


"4 rm KATE A 
IER. s 


~ 0 balsamie Bilfinger 


ód oa oustr. péin o N A. ua ciele. Metoda użycia w polskim języku. Jana peie Pauliny Wilkońskiej, Gabryeli Zmiechowskiej, K. z PORE E Opisy i f 
chach. (Owczar bel AeA estbabn in Böhmen, s pir a tece panajQpOWiIRdARNMIAa : Ubior dawnej dziewicy -polskiej z ryc.; Unia Polski i Litwy z ryc. I 7 „ARG MB e R 4 PEN e ta z s 
tenberg der oester. Ní ną tygodnie pozostaje st Ai r Ta E. -i A A — Miejskie służące z ryc.; Przytomność matki z dł TE S się kobiety z ryc.; Poświę: [gg skutkujący m przeciw renniaty Zi0ówi l goścowi. 


sze RA Colbert 7 R 5 A C A A F 
Przyrząd ten przez “am wiec Panów inte- ert P cenie się kobiety Z ryc.; Ochronki małych dzieci z ryc.; Tancerki w Indjach z ryciną. |S Berlin 26. kwietnia 1872. 


OE 4 gaprāsi À Sklad grówny dla Królestwa Polskiego n pp. - } s |-- B< 
W ciągłym ruchu, za je 0 rożnitatach 1 wj- Galego L. pisa w Warszawie, we LwowiejłGOZ]PFXRŁWy o potrzebie wyższego wyksztalcenia kobiet przez W. St.; Potrzela wiedzy (gg 0d 10 lat cierpiałem na reumatyzm, który w pewnych po- 
tesentów, aby BIE opek joli. 2233 8-35 Jy pana Piotra Mikolascha, w Krako vie u pa: |kucharskiej dla kobiety; Słowo o naukowem wychowaniu dziewcząt; Wychowanie Polek; $ AQ rach takie przybierał rozmiary, że na całem ciele byłem złamany 
datkach przekonać non Huber na  Trauczyńskiego, w Brodach w aptece Zaraza mody przez Zofię z Brzozówki; © modzie przez Wołodego Skibę z ryciną; Gospo- Wszystkie Środki, których podczas owych cierpień używałem, były daremnenmi. 
xalol 5 RY A: $ By er 15—94 |dyni domu; O public: aniu kobi M ieielske ; Miłość macierzyńska przez Ig wa! 7 7 
lej 4 machin w Pradze Nata. 1855 15—24 Jey ; O publicznem wychowaniu kobiet przez Sumigielskę ; Miłoś ) prze 


fubrykót rolin d Epe m olig 4 Brzozówki ; Umiejętność zarządu domu; Znaczenie kądzieli przez J. Budziszewską : 


3 Kąpiele parowe; ktorych używałem, ujysowały mi wprawdzię sztywność człon- 
g ków, jednakowoż na drugi dzień cierpienie się powtórzyło. W końcu poleciłem 


m = Ki Uwagi o wychowaniu dzieci. Rzeczy tyczące się gospodarstwa domowego; jf się memu  nieszczęśliwemu”* losowi i błagałem o rychłą śmierć, by zakończyć 
aj a i e ziems | | obfity zbiór przepisów zajęć kobiecych z rycinami; Rzeczy (yczące się pielegno- cierpienig Kilka razy radzong mi 
£ 


yapia zdrowia; Wzory robót ręcznych z ryc. szarady itp. rozmaitości | 
Życzacy nabyć „Gwiazde“, załądają takową za pomocą karty korespondencyjnej pod 
adresem: „Do redakcji „Gwiazdy we Lwowie pod Nr. 2',*, za której 
otrzymaniem przeselają się egzemplarze za przekazem pocztowym. — We Lwowie są rocz- 
niki „Gwiazdy“ na skladzie „w księgarni polskiej przy ulicy Kopernika.” 2283 1—3 


Bal Kónigsdor((-Jastrzemh > 


na wyższym Szląsku, 


—ARGANY / ' 
= ORGA Y Je nad rzeką spławną, 1 milę od staji koleji 


4 głosy CYNOWO 2 wmewniaue ;|położony , mający 3000 morgów objętości 
pa 6 gro 4 do do sprzedania Zalolobę dobrą, las stary opałowy czyniący 
canę ŚAM. na. Zielona o o olski rocznie podług sekcji 8000 zir., propinacjęł 

Q Mie giorob NA „Alelonem“ we Lwowie, ADNE : o A Tap 
Zikin młyn * paszę czyniące razem do 8000 zł. 
rocznie, z doskonatemi budynkami gospo- 


| a - 
JI Mani IN darskiemi, gorzelnią z maszyną, stodołą i 
i 


stajniami murowanemi, prześlicznym pała- 
1 i iej 
r . cem piątrowym murowanym, najgastowniej ZLE a R AF 
posiadający dźfewięciolętnią praktykę w Wie-|nmeblowanyim, jest z wolnej ręki do sprze; | Otwarcie sezonu dnia 15. maja b. r. 
Spiu, byly pr Wszy sekundarjusz w glówny d|dania, lub też do zamiany ma majątek ziem-|  Mąpiele tnszowe zostaly powiększone. liczba komórek $ i 
szpitatu tegoż duiasta, uwiadamia_ niniej-|ski w Cherzońskiej, Bessarabskiej Guberuji, kzpielowych została znacznie pomnożona. a do tego wybu- $ | 
szem P. T. publiczność, że i w tym rokulalbo też na Wołyniu położony. kimi no obszegnę kolumnadę. „Zamópienia na pomieżzkania tudzież na 
podczas sezonu kąpielowego we IFran-| Bliższa wiadomość w kancelarji p, Aszkka- kuncontrowaną sgolonkę © «ły ah pielą nalęży stusowiić ju * Bade-Inspection. |} 
ceensbadzie (Kirchengusse „schwarzer ERĄ. ml b= Kij SAMI Za zayytania lekarskie odpowiada p. Dr. Eugen Juliusberg. 
Baer) w polskim, francuskim i niemieckim pak | mzorezee koza z icy, 
So: z gz. Vrzeduicy, prawiści 
języku ordynuj 2168 2—8 li u Selcer: z all i Y tata h A FAN 
i ynuje. 2168 2 i Woda Selcerska. 9 medal! p.zoża nauczyciele wyższych 


= =], APARAT Gazożen BRIETA $jszkót. aptekarze. politechnicy 


| nazwany i zabrewetowany. niepromowani lekarze. itd. 
£ JEDYNY JEDYNY (dla lekarzy doktorat módyć, 4, thir), którzy 
R jaki pobwier- jaki przyjęty glin ab — lub praesentia dyplom doktora uzy- 


Balsam Bilfingera, *) 


lecz do tego środka nie miałem zanfania. Przepędziwszy kilka nocy bezsennie, 
zdecydowałem się w końcu i poszedłem do p. Bilfingera, opisałem mu moje 
A cierpienia, a gdy się powtórnie balsamem natarłem, opuściły 
> mie bole. 
z, Po kilkakrotnem natarciu odzyskałc. życie, a po 14 dniach, zly cały 
7% tym balsamem sie natarłem, byłem zupełnie zdrowy m. 
; Panu Bilfingerowi tedy zawdzięczam moje zdgowie, i każdemu tem powia- 
dam. Panowie Sóhwan zx Sp. alte Jącobstrąsse Nr. 118, u których jestem za- 
> 28 We că ja wycierpiałem, i że do pracy niezdoiąy byłem, i mogą 
owyższe poświadcza . 
P pojwiigczaf Seldt, 
2291 1—3 Koppenstrasse Nr. 86. 


*) Sklad dla Lwowa w apt, pod węgierską koroną J. Piepesa. 
$ Cena całej flaszki 2 złr. 50 ct. — pół flaszki 1 złr. 40 ct. 
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fabryki papieru 


Fowarzystwo akcyjne 


w Czerlanach. 


OBWIESZCZENIE, 


pe 


— 


Wielki wybór 


i wazonów | 
i  dzonym Z0- zostal w Szpi- f|skać pragną, gtrzymają od podpisarągo na 
| waz l azon | sta DEMIA talach paryz- $jrok IBTARS w każdym asie, jadużkowoż 
$ AKADE kich. tylka nadestanieuopisn swego” curricul 
na kwiaty MEDYCZNĄ z= yitne. pozy dołączenin 10 złr, najdok ładniejszą apĘT 
" 0 Ry + m; amiernei —— z skazówkę i radę. DBirecier Clais a AT r E m 1 £ P TE 
z porcelany, szkła i masy kamiernej Cen ws A aine i Dyrekcja ma zaszęzyt w,myśl š 46 statatów zaprosić Panów Akcjonar juszów na 


(Syderolith i terralith) APARATÓW $ Breslau, 


H pomocą 
Hi ekt aparatu, 


ráżnej wielkości į powszechnie A ET he y 6 4 „ 
GG EE "m tkrelarz > MAGZWYCZAJNE Wane ZOToOMmaczenie 
W najnowszych fasonac ENT j iR , każdy f dwóch itd. LA, i 4 4 LU || | /'ą 
jakoteż: y dais moze W 1I t ep nE p. e " > : i 
najrozmaitsze GRETA o trzech ita. jjrubynowany W zawodzie  ukwizycyjz] które się odbędzie 
ob 0 18 fr. nym i organizacyjnym do prowadze- w 


dnia 12. czecwca 1S7 


Q czterech itd. 


; lym kosztem 25 fr. 


kule (banie) || ie t 


piy zbìinra ubezpieczenia « wa życie, * o godzinie Il. przed południem 


MONDOLLOT SYN, 

| | inżynier fabrykant 

I$ w Paryżu przy ulicy Chateau-d Eau 94. i 96, 
we Lwowie w aptece p. Mikolasch. 


"Dobra Milatyczę | 


iias aidzie w tutejsz banku ubez- z Tie 4 - : A I i 
ogrodowe ze szkła, | CERŚKĄ i „ |jmeidzie w lutejszym w kancelacji Towarzystwa pod Nr. 12 przy ulicy Czarneckiego. 
mai świeżo i poleca || „BB e Am" pieczenia na życie, posadę, ; i i J y pol am pra „ay ü 
po najniższych cenach Patoto: Widły, do I bu 10 Bliższą wiadomość. udzieli Admi- Przedmioty, mające przyjsć pod obrady i uchwały zgromadzenia są następująca: 
" handel Soda, Limo: do Spa Bo 7 JUstracja „Uaz, Nar." 2287 1—> 1. Zatwierdzenie układu zawartego z Anglo-Austryjackim bankiem 2284 1 -3 
7 f . e a | (1616 6510"! dv <whatalekf| m Z rol PAT on 2. Zmiana instrukcji dla komisji, likwidacyjnej. = 
j 30 fran. ES SA „KUMA . 
k. (rehhardta ie | Rd Arnol Werner Wo Lwowie 3. Wybór likwidatorów. 


we Lwowie. 
2242 3—6 


~y Utrzymuje ua skladzię 


|. PP,.akcjonazjusze. mający prawo głosowania, raczą swe akcje złożyć najdalej do 4. czerwca 1872 
w galic. banku hipotecznym we Lwowie ($. 47). 
Poświadczenie ną złożenie, akcyj. służy, za„łegitymącjeg($4 48%. 


pi 


Anir -ð 
| SRODEK; 


Dyrekcja. 


È ti 

; i i i A 
od razu umierający DODĘ alól gi, a a ać = | 

glowy gwałtowny l newralgję, gbie- wiska do 90 morgów, lasu przeszło 200 morgów, GRA BIE E Howarda XX 36-- 8 =. E 

| gunki i rznięcie W żołądku, ogrodów przeszło 6 morgów, stawu przszło 6 Tapas gaitue" p p zek 
ZWANY morgów, z młynem, propinację o trzech karcz: P ) oła kt 
mach, bardzo wygodny budynek mieszkalny zne kute å pag SP, 
piątrowy, i wszelkie budynki gospodarskie - 3 MC 42% koła 2ela- 1 

zne kute 165. 


jwraz z młocarnią w jak nrjlepszym stanie są 


podiić TENGRON 


ze” Lwowa do Wiednia, 
do którego przysiadać się mogą podróżni na poniżej wymie- 
nionych stacjach : 


| GUARANA | 


NM [z wolnej ręki do sprzedania; 2170 6—6 PRZETRZĄSAĆ 'ZE Howarda złe. 486. 
| pp GRIMAULT RIOWURTWAYNAZA | Bliżąza wiadomość w kancelacji Adwo- SPYCHACZE do siana, zir. 40. 
b i 2 "W kata Dr. Hryszkiewicza we Lwowie KOSIARIET „Buckey“ złr. 350 


Ceny we Lwowie 


ajlepszy (funt złr. 1.50. 


E| PROCH HERBACIANY: 


zh w, 


< Zakładkuracjiżętycznej | 
w Roznawie. 
(Węgry). 


Tanie okazje w dobrych i wygodnych 


- | l powozach oszklonych wiedeńskich do jazdy 
od stacji kolejowej 2163 3—3; 


Pohl do Roznawy, 


*| dostarcza rk. urząd pocztowy w W= —--— 
Mtseritsch, do którago Szanowni P. T, 


Jeden proszek rozpuszczony w łyżce 
wody ocukrzonej i zażyty, 4 dozgaj 
, jest do uśmierzenia natychmiast najsil- 
niejszego bólu głowy i migreny i do 
wyleczenia ranięcia żołądka i biegunki. 
Sprzedaje się W pudełkach zawierających 
dwanaście proszków. 

Dla unikoienia fałszerstwa, żądać na- 
leży, aby każdy proszek był opatrzony 
podpisem GRIMAULT & COMP. 


Dostać można we Lwowie w składach mat. 
|aptecz. i apt. p. P. Mikolasch, i w apt’ pp. 
Berlinera i Ruckera. W Krakowie w obydwu 
ke Pp. J. Trauczyńskiego i W. Redyka. W 
zomin W apt. Dra Mankiewicza, W Brodach 


we Lwowie, w Rynku 1. 45. 


Czasodjazdu 


j ; RE ia tak b | uwidoęznienią. 
| | ając równocześ ; zasowe. dla odstamplowania takowych: | uwidoęzni | 
niszezonej wpłaty. J&C równocześnie kwity tymczasowe, ala.. | 


_. Bilet staje się niewążnym. jeżeli jazda w jakikolwiek- 

bądz sposób przerwaną zostanie. 

Każdemu uczestnikowi tego pociągu wolno. jest 50 fnt. 

pakunek tam i napowrót ze sobą wieść. 

Dla większej wygody bilety do tego pociągu spacerowego 

na dotyczących stacjach już 26, 127, maja 187% wydawane będą. 
Lwów dnia 1. maja 1872, 


Dyrekcja 


Lwów 10. maja 1872, 


Rada Nadzorcza. 


[U 
3, 16. Za każdą na terminie nie uiszczoną wpłatę ma być pynagrodzoną Towarzystwu prowizja zwłoki po 


(N 
` 
69/, rocznie, licząc odi Ania zapadłęgo terminu. Namera kwitów tymczasowych, na. które wpłaty w terminie oznaczonym 
l į 
N 


À 


4 


i c i Cena jazdy, tam 
W Analne mj laka 1 Franzon. A 1551 5—6 podróżni o zamówienia, listownie lub SOA oa rót 
Aug. Gallego i Da NA 1858 20-24 Najlepszy funt złe. 1.50. | drodze telegrafu udawać się raczą. S i - Be Wigor Wagon 
7 F — == CD , d | 2 ; 
O RAKKZEKKIMKKKKAKEKKKEKKKKLALREKKKKASÓ acje |5|5 0 owe, ae a" 
N ! { I I ` g $ zir | kr. | złr. kr. 
3 b. K. MDIZYW. gal akoy Bank Mote. 3 r c, BL 
| — ECT, -D af I i i : a £ N - Przemyśl MERE "przed południem _16 | d4. 24 [19 
Vi Żnienia * W i | i Jaro iw 45 | 125-422 | 86 
m b Na mocy upowaźnienia - Walnego Zgromadzenia z dnia 10. kwietnia b. r. Rada Nadzorcza R mae x | 13 -—4— = AT |138|98 | 20 | 90 
Wz —— ||| 
TIM i N Tarnów 3 | 14 po południu 11 89 | 17 , 83 
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nieznpełnio uiszczone zostały, będą trzykrotnie ogłoszone w tych samych dziennikach, w których rozpisaue były wpłaty, 4 
z odwołaniem sią do następstw, statntami przepisanych na, przypałęk uchybienia wpłat. ; m- 

ję drzydzieści dni po tem ogloszenia, może Towarzystwo) orzec, iż opieszali subskrybenci utracili swe praya Ñ 

do Towarzystwa i kwity tymczasowe, Va która wplaty nieuiszczone mię byly, wygasly, a w miejsce wygasłych kwitów į 
wydać z temi sauiemi mameraini nowe kwity tymczasowe i takowe uaraz lub częściowo, w jednym dniu lub w kilku % 
dniach sprzedać. Ilość i numera unieważnionych tym sposobem kwitów tymczasowych będą publicznie ogłoszone, X 
8. 17. Kwota uzyskana z sprzedaży „kwitów tymczasewych, po strąceniu kosztów sprzedaży, ohróconą będzie l 

al na zapłacenia Towarzystwu zalegających nalożybości, Właściciel wygasłogo kwitu tymczasowego, wio ma jednak w żadnym % 
razie prawa do zwyżki, jukaby aj w skutek SVrzedazy gkwitu: okazaki.i % 
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GALICYJSKIE 


i i budowy 


Towarzystwo Parcelac 


WY ENS, 


uk Akcyj z 
tablicy jskiego Towarzystwa Parcelacji i Budowy. 
kapital Akcyjny 
5000.000 zir, w.-a. w 50.000 akcyj po 100 zir, 

polnowpłaconych | 
1 Emisja 25.000 Akcyj. 


Siedziba Towarzystwa w Krakowie. Reprezentacja w. Wiedniu. 
Towarzystwo ma prawo Zakladać Filio w ‘calej Austeji i Agencje za granicą 


— — 


Zakres działania Towarzystwa: 
Główujojsze czynności Towarzystwa są w. myśl; $, 9, Ilstąwy : | | 
u)  Porządkwanie własuości dóbr ziemskich długami obćiążonyca, przez częściową parcelację i sprzedaż pddzielonych w ten sposób cząstek ua rachygek właścicieli tychże dóbr; przeprowadzanie wszelkich 
b podano 2% tą w związku będących operacyj kagdytawych, a mianowicie spłacaoie i nabywanie w tym celu wszelkich ciężarów hipotecznych. * "zzz ę | i; 
) Apaapa ia wszelkiego rodzġju kommasacyj, zaokrajjeń i parcelacyj; kupno i sprzedaż realności, ś mianowicie kupno większych posiadłości ziemskich, w celu rozdziejentą ich na pojedyneże 101WaTki; 
Y warków tych arządzeńie i pojedyńczo »yrzędawanie, lu też w miarę potrzęby dzielenia nabytych więksrych posiadłości ziemskieh na drobne działy (parcele) i sprzedaż tych działów, 
c) Przedsiębiorstwo i wykonywanie budowli wszelkiego todzóju. : dn ri ih „Poziaddości ziemskiej Si 


Rada zawiadowcza Towarzystwa : 
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Prezes: MicęzPrezeg;, w . 
| Aleksander książe Drucki- Lubeck Ludwik hrabią Wodzicki 
Właściciel dóbr. 7 f Właściciel dóbr 4 Człouer Rady Państwu, 
Zastępca Vice-Prezesa ; „m 
Dr. Feliks szlachtowski, Adwokat Viceprezydent M. Krakowa. 
Członkowie Rady Zawiadowczej ; A WM A 47 oO TY * 
Ludwik Helcel de Ster tęin „bankier i właściciej dóbr „w Krakowie, m laik Jędrzejewicz, właściciel dób: , — Dr. Karol Kaczkowski, adwokat, Marszałek pow. Tarnowskiego, szy Henryk Ej sł: po x 
dóbr, Dyrektor Tok. Wiis Dęezpieczeń m Krakowi 4- Attkissjer *Kurt/, właściciel dóbr, Dyrektor Beńku Gntic, dla Mandl, i Przemysłu, Bronisław Lasocki, właściciel dóbr, ke aelea: ki dia e TWen 
Handlu i Przemysłu, — M. B. Roseuthal, Dyrektor Banku Interwencyjuego w Wiedniu „— Dq. Arnold Rapaport, sdwokat w Krakowie, -+ Książe Sauguszko Fusjąchy właściciel, dóbr, — Hr. Stali kn. * 
n dóbr--ezłonek=Rady: Zawiad: Baich Dniestrząńskiej , —w Ludwik Szumańczowski, właściciel dóbr, Poseł na Sejm, Członek komitetu Tęwarzystwa Rolniczego Krakowskiego 
r. À i A WR 
| BE e. z 
Z 25.000 Akcyj pierwszej Emisji wystawia się 10.000 na Subskrypcję, której termin oznaczą Ale na dzigń, 
z J <a 
3 © 
| Warunki Subskry pCji: eż 
1. subskrypeja w dniu ogłoszenia odbywać Bię będzie w godzinach biurowych. | 
2. -Cema subskrypcyjna każdej Akcji jest 115 złr. w. a. f —- EE 
3. Przy gęboscypołć zalety złożyć kwotę złr. 20 w. a. jako kaucję na kążdąspófiyieaną Kkóę w gotówce, Jab efteęgach 1a giełdąch. Wiedeńskiej, Berlińskiej ) Warszawskiej qotogeoych, *tóre będ pret juonen 
po, 80 |, kurgu dziennego. Kaucje złożone w gotowiznie procebtowa de dędą w stosunku 4 prukt rocznie. LE ati r 
4. Jeżeliby większą kość akcyj podpisano nid wystawioną do subsktypeji,i zastrzega się stosunkowa redakcja, której rezultąt y ipg dikrótęzym czasie ogłoszona i zostanie, przez dziepniki.. , U 
Qdbiór przyznanych akcyj za złożeniem ceny emisyjnej, wrać z procentem 50/, w stosunku raku, liczące od 15. kwietni: Li872 -(jako pd dnia, od „którego. kupon akcji datóje się) hp tasiąpi: zarak po 


zapłacić najdalej dy ¢ 31 maja b. r, ząś resztę należytości w kwócikć95 Zł, w. a. uiścić w'IQ ratach mie acznych, po' 9 żłr. 50 ct. w. a., wraz z procentem 5°/, w stosunku roku do dnia 15. kwietnia 1872 r. 
który przy ostatniej racie zapaconym być winien. W takim razie zotrzymą subskrybent..»a. wpłacdną piła ratę kwit wystawiony na okaziciela, na którym dalsze zapłaty notowane będą; akcja zaś wydaną mu 
będzie dopieto w czagie, W Od ostatnia rata przypadnie i po jęj spłaeeniu. — i 

Oświadczenie czy PodPisujący chce akcję spłacić na raz |jeden, czy ratami winno być złożone przy subskrypcji. 


0 -vjglkj j Podpisywać możną w następujących miejscach ; 

we Lwowie: w Galicyjskim Banku Hipotecznym, w Poznaniy: w Banku Roln. Przemysł” Kwilęcki, Potocki i Spęłka, ELIT 
w Krakowie: w Banku Galicyjskim dla Handlu i Przemysłu, w Tarnowie: w dorii kóhisowym ' Banku Galicyjskiego dla Handła i Przemysłu, 
w Czerniówcach: w Filii Banku Hipotecznego i u Agenta Banku Galicyjskiego dla Handlu w Toruniu: w Ranku Donimirski, Kalksten i łuyskowski. | M 

i Przemysłu. 3 w Warszawię: w Domy Bankowym A. Rawicz i Spółka i w Biórze Reprezentacji. „Towarzy - 
w Oświęcimie: w Agencji Banku Gal. dla Handlu i Przemysłu. stwa ubezp: „Imperial“ oraz we wszystkich miejscach w Królestwie Polakiem  pręez 
w Rzeszowie > w Domu Komisowym Banku Galic, dla Handlu i Przemysłu, nich ustanowionych. = METY: 
| w Tarnopolu, Samborze i Bielsku w Filiach Banku Galicyjskiego Hipotecznegy, w Kaliszu: w Domu Bankowym Jabłkewski. Radolinski, Skupiński 4 pębłka, 
w Wiedniu: w Kerqinsbanku. fi OM | | w Wrocławiu: w filii Banku Roln. Przemysł. Kwilecki, Potocki i Spółka. 
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Podpisywać także! można u wszystkich Agentów Krakowskiego Towarzystwa Ubezpieczeń, w Galicji i innych miejscach. 


BREE Wiadomość dla Akcjonarjuszów. Banky Galicyjskiego dla Handlu i Przemysłu. “55% 


Prócz powyższych 10,000 Akcyj Galic. Tow. Parcelącj i Bud wy, na Subskrępcję p 5 : żdnych, zastr/óż a Akcj juszów Banku Gal. dla Handlu i Przemysła, prawo podpisanie 
: b da d J. "b AG + Dadu b (ry q 115 zł. w. $. przeznaćżonych, zastrećżonc dla Akcjonarjuszów u Gal. , 
pa, każde 5, Akcyj, Banku; Gaiicyjskiegy, jednej akcji Gel: Crah goni Parddlacji 1 Bullbwy < pari, to jest po złr. 100 w. a. f 
Akcjonarjusz . Banku Galicyjskiego dla Handlu i Przemysłu, chcący z przywileju tego korzystać, winien Akcje swoje podać do ostępłowania w Krakówie w tymże B 


iedni hi ganku 
anka, lub Wiedniu w Terlihat. 


ta 1 è Z 
w Berlinie w domu ba Rkowym G. Miet & Gump, w PASI lod" dnia 10 Mii 1, maja bi h., u na każde b Abeyj tegoż Rankn ostęplowanych: wydaną im będzie jedna Akeja Gal. Tow. Parcelacji i budowy, 7” 
| niem należności za tąż Akcję w kwocie złr, 100 a wraz, Z pędcentem Bood_d. 15. <kwietnią 4872. J ) D ii 
Ktoby ;z r Bagiat kity Banku Galicijskiedd, żychył sobie nąłekyrość plzypadkjątą za powyższe Akcje Gal. Tow. Parcelacji i Budowy, uiścić ratami, może pierwszą ratę w kwocie pa od P á 
| każdą akcję złożyć Zaraz przy ostęplowaniu Akcji Banku Galicyjskiego; resztę zaś, pależytości w kwocie, zł, 80 w. a. spłacić w 8 ratach miesięcznych po zł. 10 w. a., z proce: tem 57, % stosunkowo i rei 
15, kwiętnia 1872, który, przy zapłąceniu , ostatniej) raty Hidzc4di ym byt winidn, Na! | wpładoną Akcje 2% 4 bęlzić 
dopiero w czasie, w którym ostatnia rata przypadnie i po jej spłaceniu. 


Nieuiszczenie w terminie którejkolwiekbądź raty, Jaje Bankowi prawo dprzedanh podpisanysh akcyj na ryzyko Subskrybćnta. 
Statuta Gal. Tow. Parcelacji i Budowy i Prospekta są do przejrzenia w miejscach subskrypcji. ” 
+3 } 


pierwózą state otrzyma Akcjonarjusz kwit, na którym dalsz zapłaty hotowane będą. 


Bank Galicyjski dla Handlu i Przemysłu, 


pak: ji jåaiej d - ze 18 f s 3 ? P l 
ogłoszeniu repartycji, 8 Najdalej do 31, maja b. r. w miejscach gdzie podpisano: w przeciwnym bowiem razie kaucja przepada, | i i i i . dog ! 
Kioby-sobje zyczyi, w miejsce zapłacenia na raz jeden klej nałażytości za, Akeje w terminie wyżęj oznaczonyrą, sbłacić natezątość te rafami, może pierwszą ratę na każdą skcję'w kwocie 20 zł aw. 
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